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Wybór prezydium. — Załarg z łaszy złami.

Genewa, 19. 5. (Pat.) Dziś po otwarciu kon
ferencji pracy przy postawieniu kandydatury ministra 
Benesza na przewodniczącego konferencji, minister" 
Sokal oświadczył: Popieram gorąca kandydaturę mi
nistra Benesza na przewodniczącego konferencji. Mi
nister Benesz w wybitny sposób współpracował w 
wielkiem dzie’e zmjerzającem do konsolidacji pokoju 
światowego. Wśród pracowników pokoju jest on naj
większym. jednym z tych, którzy rozumieją najlepiej 
nietylteo literę ale 1 ducha 13-te; części traktatu wer
salskiego. Jestem przekonany, że powołany na pre
zesa konferenei minister "enesz będzje współdziałał 
z wszystkich sit i z całym swym ta’entem, ażeby nas 
przybliżyć do rea’izacH sprawiedliwości socjalnej. Po 
przemówieniu t°m za kandydatura ministra Peoesza 
wy po wiedzie'i sję "c szare e ;stawąi le robotników i
pracodawców. Minister Benesz został jednogłośnie 
wybrany przewodniczącym konferencji.

G e n e w a, 19. 5. (Pat) Grupa robo imać w między- | 
narodowej konferencji pracy zaprotestowała przeciw- | 
ko obecności delegata robotników włoskich, faszysty 1 
Rossiniego i postanowiła usunąć go od wszelkiego ł 
udziału w pracy grupy. Rossoni wystąpi z prote* f 
stem przeciwko tej decyzji zapowiadając, że o ile ostra- | 
cyzm będzie utrzymany, złoży na plenum konferencji 
szczegółowe wyjaśnienie, i zapewnił, że delegacja 
włoska otrzymała od Mus o'iniego instrukcje ażeby so
lidaryzować się z Reason,m i iw razie potrzeby opuścić 
manifest cyjnie konferencję pracy.

Genewa, 19. 5. (Pat) Międzynarodowa kon
ie renc'a pracy wy":ra'a na wicepnęwodniczących: Be 
lo Codesido (Chile), Tsauts (Szwajcarja), Poultona 
(Anglja), Altes‘a (Hiszpanja) przywódcę grupy rzą
dowej,

Socfaslścl niemieccy a Hiud@elmrg,
O utworzenie Stanów Zfedn. Europy.
Berlin, 19. 5. (Pat.) Dziś rozpoczęła się de

bata nad wczorajszem des pose ministra spraw zagra
nicznych Stresemanna. Jako pierwszy zabrał glos 
poseł socjalnych demokratów Breitscheidt, który o- 
świadczył, że wygląd wewnętrzny Niemiec od czasu 
wyborów Hindienburga bardzo się zmieni h i że socjal
demokraci nie bez troski obserwuje usiłowania przy
jaciół Hindienburga celem realizacji swoich nadziei. 
Przeciwko wszelkim zakusom socjaldemokracja będzie 
broniła repub’ikj z której jednakowoż, jak to leży w 
programie socialist5w, jest nie bardzo zadowolona, 
dlatego iż jest republika kapitalistyczna. Republika 
jest gwarancją pokoju. Jeśli prawica do niedawna 
nazywała Stresemanna zdrajcą a Hindenburga zbawcą, 
to rozumie przez to między inn. rezygnację z paktu 
gwarancyjnego i przekreślenie dotychczasowej nie
mieckiej po’itykj zagranicznej. Tej po! Ryki przestrze
gać już poprzednicy Stresemanna i Luthra. Mówca 
ostrzega przed iluzjami i wyraża przekonanie, że 
krzykacze odnośnie do wo’ny odwetowej doznaliby 
mocnego rozczarowania, gdyby dziś np. w Alzacji 
rozpisano plebiscyt. Rezygnacja z Alzacji i Lota- 
tyngli nie jest stratą, ponieważ daje nam prawo 
domagania się rewiz’i traktatu wersalskiego. Bardziej 
skomplikowana jest' sprawa na wschodżla i to z po
wodu korytarza polskiego. Mówca zapewnia, że par- 
ta jego nie myśli o rewizji granic wschodnich Nie- 
miec z bronią w ręku, życzy jednak sobie i oczekuje 
załatwienia tej sprawy przez międzynarodowy sąd 
Rozjemczy. Pragniemy też, mówi mówca, pokoju z 
*\°sją, jednakże zaznaczyć musimy, że interesy nasze 
% przed rosy skimi. Rychłe wstąpienie Niemoc do 
Bigi Narodów je°t ko^l^cr bo tam najłatwiej dadzą 
S1§ usunąć wszelkie rodzaje różnic zdań. Rząd powih 
JJian się więcej zdecydowane przyznać do polityki, 
v*ora nie ies* °Par*a na siIe militarnej. Celem naszym 
z° którego zawsze dążyć będziemy, jest utworzenie 
etanów Zjednoczonych Europy.

Socjalna demokracja nie uznaje polityki podwólj- 
J*!- Łączy się też od czasu do czasu z partjami, 
K‘Pre są zdania, że ten rząd idąc ręka w rękę z partjias- 
1111 Hindienburga, nie będzie przestrzegał polityki za- 
Sfanicznej, któraby znalazła uznanie u partji repu
blikańskich.

Międzynarodówka górnicza domaga 
kontroli nad kopalniami niemiec

kimi z powodu cięgłyck katastrof
Warszaw a, 19. 5. (AW) , EveningPost“ 

onosi^ że Międzynarodówka Oóra-cza w Am ter - 
*r^ie zaleca utworzenie czegoś w charakterze kon- 
y°*i i organizacji nad bezpieczeństwem górników 
^jöpalniach niemieckich t powodu ciągłych ka-

Szwecja redukuje armię.
. Sztokholm, 19. 5. (Pat.) Ze sprawozdań 

Parlamentarnych wynika, że rząd szwedz- 
^^zy&kał więjąszość dla swego projektu redukcji

Z pobytu gen. komisarza Ligi Naro
dów dr. Zlmmermanna w Warszawie.

Warszawa, 19. 5 (Pat.) Dr. Alfrea Zim 
mermann, generalny komisarz Ligi Narodów, zło
żył poniższe oświadczeń, e przedstawiciel om prasy, 
którzy dnia 19. hm zwrócili się do n ego z prośbą
0 podzielenie s,ę z nimi wrażeniami z pobytu w
Polsce: Pozwólcie mi, S/an. Panowie odwołać
się do Waszego pośrednictwa, ażebym mógł wy
razić moją głęboką wdzięczność za lak gościnne 
przyjęcie, jakiego doznałem w Warszawie i które 
potwierdza w całej pełni op-nję o wielkjej gościn
ności, jaką cieszy sję Polska od wieków. W Pol
sce mężowie stanu doskonale zrozumieli, że pierw
szym warunkiem dobrej polityki są dobre finan
se i że należy rozpocząć od utrwalania podstaw 
skarbu tej odrodzonej ojczyzny. — To działanie 
przyciąga uwagę i zagranicą tych wszystkich, któ
rzy interesują się odbudową finansową Europy 
Dlatego też szukałem okaz i zbadania na miejscu 
całej akcji stabilizacyjnej, która została przepro
wadzona przez wybitnego męża stanu Grabskiego. 
Mogę Panów zapewnić, że jestem pełen podziwu 
dla osiągniętych wynjków. W bisioru ostatnich 
czasów sanacja skarbowa skarbu polskiego pozo
stanie jednem z najwybitniejszych wydarzeń za
równo ze względu na krótki okres czasu, w k'ó- 
rym została osiągnięta, iak i przez kom nl tn • po
wodzenie, jakiem uwieńczone zostały fe wysiłki. 
Wytłumaczenia szukam tylko w zjawisku, bez któ
rego sanacja nie jest możliwa, t. j. w patriotyz
mie, entuzjazmie i gotowości do ofiar. Przy
mioty te znalazłem wśród wszystkich tvch osób,
1 którymi miałem szczęście ię zetknąć.

Zapewniam panów, że nauczyłem się tu wie
le i to co ujrzałem, będzie mi pożyteczne przy 
wypełnianiu tej pracy, którą mi powierzono w 
Austrji.
Cenlralny homMel k&mun Wyczne! par 
fjjt w Polsce zaareszfowaisf w chwili, 
kiedy rozdzielał bolszewickie złote.

Warszawa, 19. 5. (AW) Wczoraj areszto
wano tu 14 członków centralnego komitetu part i 
komunistycznej w Polsce, w chwili, gdy dzielili 
się subsydjum, nadeszłem z Moskwy w kwocie 5000 
rubli w zlocie. Pol eją ma w ręku wszystkie 
rachunki i pokwitowania.
Czego domagają się rzędy sprzymie

rzone od Niemiec.
| Warszawa, 19. 5. (AW) ,Lokalanzeiger“
I podaje szczegóły noty, która ma być wysłana do
i Niemiec przez Radę Ambasadorów. Wielkie fabry

ki broni, jak np. Kruppa, będą musiały ograni
czyć swoją wytwórczość i przekształcić swoje u- 
(fządzenia. Policja Schupo ma być odkoszarowana, 
biura wojskowe zaś, które są właściwie sztabem 
generalnym, mają być inaczej zorganizowane. Wer
bunek do Reichswehry, który kształci wielkie ma
sy wojskowe, ma być zniesiony. Fortyfikacje w 
Królewcu mają zostać zburzone.

194, posiedzenie komisji budżetowej.
Na posiedzeniu Konijsji budżetowej, odbytem 

w wtorek, 19. bm., zajmowano się następującym 
porządkiem dziennym: 1) Wniosek Komisji szkol
nej w sprawie zakupna realności w Kamienicy na 
Dom zdrowia. 2) Dom rzemieślników w Kato
wicach (prośba o pożyczkę). 3) Projekt ustawy 
o kosztach podróży dla księży, nauczycieli itd.

Do punktu 1) został przyjęty wniosek posła 
p. Palarczyka:

..Przekazuje się petycję radzie wojewódzkiej, 
ażeby wniosek , Tow. Polskiej Rouzpiy Opiekuń
czej“ o subwencję załatwiono w ramach budżetu 
z tern, żeby się porozumiała z Czerwonym Krzy
żem, który się domem zdrowia w Kamjenjcy już 
zainteresował.“

Punkt 2) został także przekazany radzie wo
jewódzkiej, względnie wydziałów robót publjcz - 
nych z tern, ażeby wniosek został o ile 
możności w ram ch budżetu załatwiony.

Pr- y'cm ro pa ryv, ano petyc ę Tow. „Bundes
haus“ w Katowicach o zapomogę budowlaną. Pe
tycję ode-lano do rady wojewódzkiej. Przy punk
cie 3) zgodzono się z powodu braku danych na 
odroczenie tej sprawy do przyszłego posiedzenia 
Komisji.

Odrzucono wniosek Komisji gospodarczej na 
Górnym Śląsku, ponieważ Sejm Śląski w tej spra
wie nie jest kompetentny.

W końcu zainterpclował tow. poseł Rumpfelt 
w sprawie kredytów dla , Towarzystwa Uchodź
ców“.

Po rozpatrzeniu tej sprawy uchwalono jedno
głośnie wniosek tow. posl i "Rumpf . La, ażeby Sejm 
wyłonił Komisję, która ma zbadać gospodarkę w 
,.Towarzystwie Uchodźców“, oraz rozpatrzeć, na 
jakie cele zostały kredyty w wysokości 3.750.000 
złotych zużyte. W. R,

Francja za rządem Palnteve’go
Paryż, 19. 5. (AW) Wczoraj rozpoczęła sję 

sesja rad generalnych francuskich. Większa część 
rad uchwaliła udzielić rządowi Painjevego Votum 
zaufania w przekonaniu, że urzeczywistni ideał po
koju ludów i przyczyni S|ę do sanacji finansów 
francuskich, — oraz zagwarantuje bezpieczeń - 
stwo Francji ścisłem przeprowadzeń ein rozbroje
nia Niemiec i wzmocnieniem Ententy sprzymje - 
rzonych.

lah gflaifsha fałsrafe rozstrzy
gnięcie Trybunału Heskiego w spra

wie skmyneU polskich,
Gdańsk, 19. 5. (Pat.) Sobotnie orzeczenie 

trybunału haskiego w sprawie poczty polskiej w 
Gdańsku wywołało w prasie tutejszej zupełne za
mieszanie. Część prasy, która staU w konflikcie 
pocztowym podżegała ludność gdańską przeciwko 
Polscg i starała się zala;ć faktyczny stan rzeczy, 
usjłuje za wszelką cen£ zataić równ!eż klęskę, po
niesioną przez Gdańsk w Hadze, a nawet tłumaczy 
onimę trybunału haskiego w duchu dla Gdańska 
korzystnym.

Wszęśzle aglfacla Sowietów.
Paryż, 19. 5. (AW) . Journal“ poda;ąc wla 

domoścg z frontu marokańskiego stwierdza, że 
walki w Marokku wywołane zostały przez sowiety. 
Ros a bowiem po nieudałych próbach w Europie 
chciałaby obecnie pozyskać dla Siebie Rifkabylów 
przeciw Francji,
Awantury anttżyóowskle na politech

nice Wledeóshlel.
Wiedeń, 19. 5. Dzisiaj politechn^a tutejsza 

była widownią burzliwych zajść, a mianowicie 
niemieccy narodowcy i członkowie stowarzyszenia 
„Frontkąempfer“ obsadzili wejście do gmachu po
litechniki i ii;e wpuszczali do niej studentów ży
dowskich, motywując swoje postąpienie tern że 
pisma filoseni-ckic zaatakowały nacjonalistę pro
fesora Hobesa. Narodowcy niemieccy wtargnęli 
do sal wykładowych i pracowni i wypędzili z 
nich słuchaczy żydów. Senat postanowił zawie
sić wykłady na politechnice-



Sprawozdanie tow. Blnfszkiewlcza 
• ’ z działalności Sefmn Śląskiego.

Szanowne Towarzyszki i Towarzysze! Spełnienie 
poruszonego mi zadania jest trudne i niewdzięczne. 
Mam bowiem mówić o instytucji, która jest poniekąd 
znienawidzoną, bo masy robotnicze nie osięga^ą tego, 
czego się od niej spodziewały. Sejm śląski jest ży
wym wyrazem autonomii śląskiej, lecz sittład jego jest 
nieszczęśliwy, ponieważ większość sejmowa składa 
się z reakcjonistów po’skGah i niemieckich dzięki otu
manieniu wyborców przez sługusów kapitalistycz
nych. Prócz tego mamy partjg których nie wszyscy 
posłowie spełniają swój" obowiązki, dlatego też pozy
tywnej pracy niema. Sejm śląski ma swoje zagwaran
towane prawa, na mocy których moglibyśmy dla lud
ności śląskiej zaprowadzić wiele ulg. Są pewne korzy
stne dla klasy pracując | wynikli pracy sejmu, a jeżeli 
są szczupłe, możemy to zawdzęczyć negowaniu uch
wał sejmu śląskiego przez wojewodę, i rząd centralny 
w Warszawie.
' Praca klubu posłów PPS. jest trudną, lecz przy 
jednolitej pracy, jednej woli można dużo osięgnąć. Mi
mo wszelkich przeszkód praca klubu posłów PPS. nie 
poszła na marne. Przy dębach nad budżetem kryty
kowaliśmy różne niedomagania. Krytyka nasza przy
czyniła się do uzdrowienia policji o której można po
wiedzieć, że się poprawiła. Odpieraliśmy ataki klery- 
kałów, pragnących opanować rządy i .szkoły celem 
szerzenia ciemnoty wśród mas pracujących dla łatwiej
szego wyzysku pracujących. Część postępowego na
uczycielstwa jest nam wdzięczną za naszą pracę.

W sprawach socjalnych jest wiele niedomagać, 
które staraliśmy się usuwać. Mało mieliśmy znawców 
spraw socjalnych, a więcej polityków. Kleryka! Jan
kowski, zasiadający w korni ji socjalnej zapatruje s-(ę 
na sprawy socjalne z punkt: widzenia klerykalnego. 
Przedłożono na przykład wno k utworzenia tak waż
nej i potrzebnej komhji węglowej, który dzięki szes
nastce (Niemcy) i ósemce (chjenn) został pogrze
bany. v

Celem ulżenia b e Izie bezrobotnych czyniliśmy co 
tylko było możliwe. Dawniej obowiązywały tu nie
mieckie przepisy, o wsparciu dla be^robetn. Ponieważ 
według polskiej ustawy ot rżymy w .U bezrobotni więikl- 
sze wsparcie, uchwaliliśmy przelać tę ustawę na G. 
Śląsk. Sejm śląski uchwalił nasz wniosek o zapro
wadzenie na G. Śląsku 46-godzinnego dnia pracy i 
dłuższych urlopów. Niestety nasz wniosek rząd cen
tralny nie uwzględnił, natomiast uwzględnił uchwalę 
Sejmu śląskiego o zniesienie zwolnienia ślązaków od 
służby wojskowej. Widzimy więc, żc to, co uchwa
lamy dla dobra klasy pr u ją cc j, rząd centralny nie 
uwzględnia. Se;m śląski załat !l waloryzację rent, 
które nieregularnie byty wypłacane. Na nasz wniosek 
wypłaca s/ę renty prawnie. Renty zostały zrównane, 
co spowodowało wysuwani- żalów, że ten co mniej 
składek opłacał, pobiera U samą rentę co więce" opła
cający- Tij jednakowoż uwzględnić należy, że tych, 
co rzekomo za dużo renty otrzymują jest więcej (około 
70 proc.) i dlatego nic możemy na koszt tej większej 
masy biednych podwyższać renty mniejsze' części ren
eto rzy. Nie pobhra’i również inwalidzi 15 proc. i 20 
proc wsparcia, lecz na nasz wniosek wypłacać się 
będzie wsparcia wspomnianym inwa’idom od 1. sty
cznia 1925 wshez. Przeprowadziliśmy dalej wyna
grodzenie ławników przy sądach rozjemczych, wobec 
czego sądy te obecn e mogą funkcjonować.

Napiętnować tu muszę działalność ósemkarzy w 
sprawie budowy przytułku d'a starców i schorzałych 
biedaków. W r. 1924 oszczędzono niestety na inwali
dach 1 miljon złotych. Sejm u-hwalił na nasz wniosek 
wybudowanie za te pieniądze przytułku. Lecz pie
niądze leżą w banku a zakładu się nie buduje. Radcy 
8-ki nie chcieli takiego zakładu na G. Śląsku, ponieważ 
zakład taki istnieje gdzieindziej. Widzimy więc, że 
aczkolwiek wyniki działalności Sejmu śląskiego sa 
szczupłe, ale jednak jest coś.

Ażeby bezrobotnym dać pracę, uchwalono bu
dować kolej na linji Ustroń—Wisła i Lubliniec— 
Poznań. Uchwalono również kredyty na naprawę 
szos i mostów. Dzięki naszym uchwałom, budo- 1 
wane będą domki dla urzędników celnych, zmaszo- 1 
nych do prowadzenia życia koczowniczego. Chodzi I 
nam. o pracę dla bezrobotnych, o życie kulturalne1 f 
ażeby nie było żebraków. jj

W sprawie ochrony lokatorów każdy ndm przy- | 
zna;, kto śledzi naszą pracę i czyta naszą prasę* < 
że byliśmy na posterunku, gdy chodziło o ochro
nę lokatorów. Większość reakcyjna Sejmu War
szawskiego powzięła uchwalę, mocą której ustawa 
o ochronie lokatorów została pogorszoną. Nasi 
tutejsj przedstawiciele kapitalizmu łączn;e z enpe* j 
erowcami uchwalił j jednakowoż ustawę o ochron je I 
lokatorów z wyższemi stawkami komornego 1 jesz- j 
cże gorszą od warszawskiej, lak, że niedługo, a 
będą robotnicy płacić czynsz mieszkaniowy przed
wojenny mimo szalonej drożyzny 1 marnego za
robku. Dzięki naszemu energicznemu wystąpieniu 
w obronie biednych lokatorów,' wdów 1 inwalidów, 
uchwalono, ażeby czynsz mieszkaniowy za tych 
najbiedniejszych opłacały gm ny lub Województwo, ' 
lecz niestety Województwo nie wprowadza tej li
ch wały w życie. Zamierzano wreszcie nałożyć na

robotników wyższe podatki, czemu jednakowoż za
pobiegliśmy. Uchwały nasze będą przestrzegane i 
działalność nasza odnieś je skutek, jeżeli nasi prze
ciwnicy będą w;dzieli, że jesteśmy silni i że ma
my poparcie mas robotniczych.

Ważną sprawą są wybory do rad miejsckich i 
wiejskich. Ostatnie wybory odbyły się w cężkjch 
dla nas warunkach w r. 1919, w którym to roku 
najlepsi synowie Polski nie mogli w wyborach brać 
udziału z powodu nawałnicy grerrcszucl rowrkiej. - 
Nowe wybory powinny się były odbyć w dniu 19 
listopada 1924 r. Niczrozum atrm jest pr e 'deka 
nie terminu odbycia nowych wyborów. Nau^rrr, 
ma być uchwalona ordynacja wyborcza Chcieli^ 
my przyjąć ordynację wyborczą z CieszynskS0- 
go, na co się godzdo Województwo i Sejm Slącki. 
Po opracowaniu ordynacji wyborczej przez komi
sję wyboiczą zaprotestował przeciwko niej poseł 
z klubu niemieckiego p. Ulitz tak„ że wybory n e 
mogły przyjść do skutku. Miał być wypracowany 
nowy projekt w komisji prawniczej, czem się miał 
zająć p. Kempka (chadek), lecz jak się przekonuje
my, p. Kempka sabotuje prace tej komisji Przed
stawiciele reakcji w Sejmie śląskim obaw to się 
bowiem demokratycznej ordynacji wyborczej, bo 
chcą reakcyjnej, jakiej się spodziewają z Warszawy.

Chadecja w sposób demagogiczny bawi się walką 
z drożyznę, bo swego czasu dopomogła do zniesienia 
komisji do badania cen, talk, że dz}ś Katowice są naj- 
aroższem mi,stun. Chadecja z swym posłem Rak o wą
skim zamiast podjęcia się pozytywnej pracy, bawj się 
w sensacje, wyprawiając różne „koziołki" i awan
tury, jak to widzieliśmy przy okazji u,chwalonego przez 
Sejm śląski wniosku w sprawie szkół mniejszości naro
dowych. Skorzystał bowiem ten pan z nieobecności 
marszałka p. Wolnego i ra {pew nem posadzeniu Sejmu 
jako wicemarszałek bezprawnie unieważnił uchwalony 
wniosek. Dosyć znanym jest również p. Korfanty.
I da w a ją ci panowie, jakoby wykrywali rzekome wiel
kie nadużycia, a w rzcczywi tości chodzi im o re
klamę dla siebie, jak to mogliśmy się ostatnio prze
konać w sprawie Spółdzielni budowlanej „Os edle". 
Komisja specjalna f twierdziła bowiem, że rachunki są 
w porządku i żc nie budowano rozrzutnie. Więc z 
wielkiej chadeckiej chmury n,e było żadnego deszczu. 
Jeżcu pas. niem. p. Fuchs powie i pał o polskim cha
deckim pos. Rakowskim, że „ma ptaka" a może m’eć 
rację, tak t?ż rację może mieć niem. pos. p. Jankow
ski, że w niemieckim klubie pracują a Polacy się 
kłócę My nie powinniśmy iść n p-otM przy wódce. 
Niefortunnie też postąpił; to w. radni w Mich nłko wi
cach, oddając przy wyborach sołtysa białe kartki. 
Jeżeli mamy prawo, to trzeba z nich skorzystać. Kry
tyka powinna być, ale rzeczowa i na posiedzeniach. 
Delegaci mają prawo żądać sprawozdania od swych 
posłów.

Wielu jest takich, którzy w-erzą, :e my chcemy 
znieść avt narwę śląską Klub FPL nic pójdzie : a zn;% 
sic niem autonomii i ja przestrzegać będę uchwały 
klubu. N. P. P. i Ohhih D. będą przeciwnikami, auto
nom-i gdy wodzirej? enpeerowscy i chadeccy będą 
mieli Zapewnione posady. Klub PPL podkre !a cdnn- 
kowoż. że nie na to mamy autoncmję, ażeby szerzyć 
separatyzm i tworzyć ir reden tę. niemiecką, bo jc$$.:smy 
Obywatelami polskimi. Życzę sobie, ażeby obrady na
sze przyczyniły się do spotęgowania PPL, stojącej 
na straży sprawiedliwości. (Oklaski.)

0 V * Be is s I s.
PrzeEBÓwaeaie Iow. redl. Sławić.

low. Siawik: Szanowne Towarzyszki i To
warzysze! Nie chcę nawiązywać do tema'.u dysku
sji, tematu, który nic nie ma. wspólnego z zada
niami konferencji partyjnej, zagadnieniami taktycz
ne mii i progra mo wem p Dyskusję toczy się wyłącz
nie na tie sporów pomiędzy towarzyszami. We- 
długo mojego zdania, spory te powstały wy
łącznie z powodu osobistych zatargów i wcale nie 
przyczyniły się do rozwoju naszego ruchu partyj
nego. Winę ponosi w dużej mierze, i C K.W. Zga
dzam się zupełnie z zdanjemt ow. Włoszczyka, któ
ry zaznaczył, że C.K.W. powinien był daleko 
wcześniej zająć się zatargami tern i, powinien był 
już od chwili przejęć-a Górnego Śląska przez wła
dze polskie, kiedy nastąpiło organizacyjne zlanie 
się P.P.S. zaboru pruskiego z ogólnokrajową or
ganizacją partyjną, baczniej zważać na wszelkie 
przejawy żyda partyjnego, oraz czuwać, by nie 
doszło do tak przykrych zatargów, które są przed
miotem obecnej dyskusji. Stojąc na gruncie orga
nizacyjnym, stwierdzam, że wyrok Centralnego Są
du Partyjnego w sprawie tych zatargów jesC dla 
mnie obowiązującym. Uważam jednak, że War
szawa powinna i nadal bacznie czuwać nad ru
chem organizacyjnym na Górnym Śląsku, i to w 
interesie naszej partj£.

Z pewnym żalem muszę stwierdzić, [ż mam żal 
do tow. Kossobudzkiego, że w swem sprawozda
niu organizacyjnem, przedstawiając nam te wszyst
kie minusy i usterki, zapomn;ał wspomnieć o 
ruchu młodzieży robotniczej, zorganizowanej w 
Stowarzyszeniu Młodzieży Robotniczej „Siła“ — 
(oklaski 1 brawa). Tow. Koseobudzkj. przejaskra

wiał sytuację ogólną na Górnym Śląsku. przed 
stawił on sytuację zbyt pesymistycznie. Zapomną 
on o młodych „Siłaczach“ i o że „Siła" pi()tt]. 
mo tych waśni starszych towarzyszów, iitrzymaf 
swoją organizację w całości, że wjernie on'a stoi 
przy sztandarze socjalizmu. Wszak ta „Siła“ opk. 
ra się o ideologję P.P.S. j jej programieF n 
nas w „Sile“ nie ma żadnych zatargów, ani w 
żadnego separatyzmu. U nas iii że pochodzić każ. 
dy z której bądź dzielnicy. N;e stanowi to dla nas' 
żadnej różnicy (brawa). Młodzież nasza jest 
przyszłością P.P.S. na Górnym Śląsku. Widzie, 
liśmy to podczas m nifcstacji wojna wojnie w Ka
towicach, gdzie wielką część pochodu nianjfesja. 
cyjnego stanowili Siłacze i Siłac/kj, defilując pr^ 
Iow. Limanowskim. W|dziTśmy lo również i poi, 
czas ostatniego pochodu majowego, że „Siła" gL 
wiła się w kompleqe. Jak tu więc można mówit
0 upadku. Czy ten piękny odruch naszej młodzie, 
zy nic świadczy, że w niedalekiej przyszłości będzie 
wszystko jak należy, że organizacja partyjna 0, 
sięgnie znów swoją dawniejszą polęgę. Trzebi 
ale opiekować się tą młodzieżą, gdyż właśnie ona 
da partji i związkom zawodowym członków uświa- 
domionych i przywykłych do dyscypliny organt 
zacyjnej.

Odpowiedzieć chcę krótko na zarzut tow. Węg, 
rzinka, jakoby „Gazeta Robotnicza“ nie informo, 
wała o właściwych powodach zatargów pomiędzy 
towarzyszami. Proszę Towarzyszów! Redakcja 
„Gazety Robotniczej“ trzymała się ściśle instrukcji 
C.K.W., który kategorycznie zakazał zamieszczał* 
wszelkich artykułów, zawierających osobiste na
pa ścj, bez względu z klórej strony pocho
dzą, aż do rozstrzygnięcia sporu przez Sąd Par
tyjny. Proszę zważyć, co by z lego wyszło, gdy
by tak naprzykład zamieścić dziś artykuł Borysa
1 Wiech u ły pjrzec;wko Błaszkiewiczowi, a jutro zno
wu artykuł Biniszlqewicza przeciwko Borysowi i 
Wicchule. Przecież napaści te posłużyłyby jedy
nie prasie enpeerowsk[ej i chadeckiej do araków 
na P.P.S., któraby oczywiście istotę zatargu przed
stawiły w zupełnie fałszywem świetle, aby tylko 
szkodzić ruchowi socjalistycznemu. Tak prasa ta 
musiała się ograniczyć do poczty pantoflowej i 
na domysłach.

Tow. Nowakowi muszę odpowiedzieć, że tru
dno zdobyć obecnie dla „Gazety Robotniczej“ po* 
wieść jak „Księży Chleb“ i „Zakonny Welon". - 
Przyznaję, że powieści te były interesujące, ale 
niech towarzysze nie zapominają, że za „Zakonny 
Welon“ miałem proces i musiałem zapłacić grzy
wnę. Pozaicm chcąc drukować jakąś nową po
wieść, trzeba zapłacić autorowi bardzo wysoką ho
norarium, na co sobie może pozwolić taka ,P°* 
lonja“, finansowana przez górnośląski ciężki prze1 
mysi, a o której wspomniał tu tow. Nowak. Pra
sa robotnicza znajduje się obecnie w ciężkich wa
runkach. Przypomnieć chcę, że jedyny dziennik 
polskich socjalistów w Ameryce, „Dziennik Ludo
wy“ nawet w normalnych warunkach, jakie panu
ją tam, nie mógł utrzymać wydawnictwa. Z tru
dnościami f-nansowemi walczy również i „Robot
nik“ warszawski.

Nawiązując do przemówienia Low. Biii;szkiewl* 
:za w sprawie Aulonomji Śląskiej, zaznaczyć chcfr 
te całkowicie godzę S[ę ze stanowiskiem jego « 
»prawie utrzymania aulonomji, tak jak przyrzekł 
lam to rząd centralny. Przypuszczam, że nie bę- 
izie ani jednego towarzysza, któryby nie zgodzi 
się z tern stanowiskiem. Inna rzecz jednak 
sprawa uzgodnienia Statutu organicznego, kto* 
ą to sprawę rozważa się obecnie w Warszawie- 
3brady te są otoczone głęboką tajemniczością 
przypominają ów słynny projekt Konstytucji ślą
skiej, obrabiany w zupełnej tajemnicy przez rad
żów wojewódzkich, a o którym wypowiedział s* 
o w. Biniszkiewicz w „Gazecie Robotniczej“, że sł 
o kpiny z Sejmu i ludu śląskiego. Na tę zagad' 
rową tajemniczość zwracałem w „Gaz. Rob/* uvV® 
yę w artykule p. t. , Tajemnicze narady w spraWl 
\utonomji Śląskiej“.

W trakcie dyskusji słyszałem również 
;anie, co jest z dochodami i rozchodami wyda 
lictwa „Gazety Robotniczej“. O ile mi jest zn 
sinieje bilans sporządzony i zdaje się naw1 
•zędowo zatwierdzony. Za bilans ten odpowi 
ow. Międowicz, który może dać szczegółowe wj 
aśnieme. Również f Komisja prasowa r rewi-J^ 
la, które są odpowiedzialne za to, czy bilans , 
odpowiada rzeczywistości. ,R

Sądzę, że Zjazd dzisiejszy załatwi nareS^‘. 
wszystkie spory, że towarzysze więcej będą oPi 
cować się naszą młodzieżą, która jest spadkp * 
:zynią naszej działalności socjalistycznej i _ skUjlll 
:znie będzie walczyć o urzeczywistnienie socjalno

(Dalszy ciąg dyskusji innych mówców i d°^j 
czenie snraw-ozdań z Ziazdu w nastennvm nUU1^ -
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Miüiaryz® powejcaiy.
Cztery i pól miliona żołnierzy w Europie

Wydawany w Kopenhadze ,,Freaafdadei“ za
mieszcza statystykę, z której wynikałoby, że w Eu
ropie znajduje się cztery i pół miljona żołnierzy 
linjowych w pogotowia bojowem. Tak np. Rosja 
sowiecka posiada 1,003.000 żołnierzy, Francja
732.000, Szwajcarja (milicja ludowa) 500.000, Wlo- 
chy 250.000, Pol4a 250.000, Hiszpania 240.00(RHo- 
landja 163.000, Anglia 256.000, Czechosłowacja 149 
tys., jugobławja 130.000, Rumun ja 125.000, Gre
cja 110.000, Niemcy (powinny nieć według pr op i 
sów traktatu wersalskiego) 100.000, ale ma a ich 
jednak znacznie więcej, Poi tugalja 40.000, Węgry
33.000, Szwecja 32,000, Fint no,a 30.000, Danja 27 
tys., Austrja 21.000, Bałgarja 20.000, Łotwa 20.000, 
Es'.on ja 16.000, Litwa 15000. Rzecz oczywista, że 
utrzymanie tak wielki ej masy wojska poci ;ga za 
sobą olbrzymie wydatki. Do ponoszenia tych cię
żarów przyczyniają się w Europie prawie wyłącz
nie Niemcy i Rosja, których imperjalistyczna po
lityka wieczną groźbą cjąży nad Europą.

Lekceważenie spraw pracowniczy di 
przez Komisarza DemłbilizacyjBego.
Nieuporządkowane stosunki pod'względem wy

nagrodzenia personelu kupieckiego w tutejszych 
przedsiębiorstwach handlowych, zmusiły zespół 
pracowniczych związków zawodowych do odwoła
nia się w tej sprawje do Komisji Pojednawczio- 
Rozjeniczej w Katowicach, Pod przewodnictwem 
p. starszego radcy górniczego, No akowskiego, od
była się w dniu 17. ltwjelni t rb. rozprawa celem 
ustalenia stawek zarobkowych. Zespół pracowni
czych związków zawodowych zgodził się na orze
czenie, wydane przez komisję. Widząc jednakże 
że „Verband kaufmaennischer Vwiiie“ po upływie 
5 dni nie oświadczył gotowo ci poddania sję wspo
mnianemu orzeczeniu, zwrócił się w dniu 22-go 
kwietnia rb. z prośbą do komisji o przekazanie rkt 
tyczących sporu cennikowego do Komisarza D. mo
bilizacyjnego celem uznania orzeczenia Komisi; Po
jednawczo-Rozjemczej za obowiązujące. Bliższe 
piśmienne uzasadnienie tego wniosku wysłał ze
spół pracowniczych związków zawodowych w dn. 
29. kwietnia wprost na ręce Komisarza De mobi
lizacyjnego. Pomimo, że cała sprawa jest nader 
ważna, reguluje ona bowiem płace obowiązujące 
w handlu, nie raczył Komisarz Demobilizacyjny 
do dziś dnia poczynić żadnych kroków i nie dlał 
nawet żadnego oświadczenia, czy należy się spo
dziewać z jego strony wyznaczenia terminu dla 
ustnej rozprawy, lub uznania orzeczenia za obo
wiązujące. Komisarz Demobilizacyjny powinien 
tem bardziej poczuwać się do obowiązku i nie 
lekceważyć sobie sprawy, ponieważ orzeczenie ko
misji reguluje płace za miesiąc kwiecień, a dzisiaj 
już żyjemy w drugiej połowie maja. Kto będzie 
ponosił straty materialne, wynikłe z powodu nie
dbalstwa i lekceważenia sobje rzeszy pracowniczej? 
Wypadek powyższy nie jest wypadkiem odosobnio
nym, na dowód tego każdy na terenie śląskim dzia 
łający związek zawodowy służyć może mnóstwem 
faktów. Byłby czas największy, aby p. Minister 
Pracy i Opiek; Społecznej wglądnął w tekę nie- 
załatwionych spraw Komisarza Demobilizacyjnego.

Hate.

Z sądów.
(Fałszowanie środków żywnościowych.) Dni; 

18. bm. w Sądzie Powiatowym w Katowicach roz 
patrywana była sprawa Bcrieli Marji z Sjeniinowic 
oskarżonej o fałszowanie środków żywnościowych 
Akt oskarżenia zarz: ej, że dnia 6. lutego hr
sprzedawała na targi. ./ Siemianowicach masło, ktc 
re zawierało większą ilość serwatki i wobec egc 
nie miało przepisanej ilości tłuszczu i oprócz egc 
sprzedawała to masło po cenie wyższej, jako R 3Z] 
gatunek masła. — Oskarżona tłómaczy się, że ma 
sto stale kupuje u pewnej kobiety na wsi w Po 
ztiańskiem; i że masło zawsze było dobre. Sąd p< 
gradzie uznał oskarżoną winną popelnjenia prze 
kroczenia z ustawy o środkach żywnościowych 
skazał ją na 50 złotych kary grzywny, a w razi; 
nieściągalność; na 5 dni aresztu.

(Głód jest złem doradcą.) Następnie rozpa 
fywano sprawę niejakiego Bandk * o kradzież vi 
recydywie. Po odsiedzeniu ostatniej kary w wię 
Zl.eniu,ł Bandke, znany kieszonkowiec, został dn. 2 
stycznia br. przyłapany przez polic "ę w pociągu 
Wklizką, którą skradł komuś na dworcu w Kato 
Wicach w czwartej klasie. Oskarżony tłómaczy si< 

że po wyjściu z więzienia n.e mógł znałeś; 
.?rnei pracy i będąc głodny, skradł na dwora 
i «nemu z pasażerów walizkę, ponieważ myślał 

najdzie coś do zjedzenia. — Sąd po na 
skazał oskarżonego Bandke za kradzież v 

J^ydywie na 3 miesiące więzienia, uwzględniając 
i J ^okoliczności łagodzące, a to że był głodni 

Pasażerowie pozostawiają lekkomyślnie atu 
|. dozoru swoje rzeczy, czeto kuszą złodziei d< 
'“Rdzenia, co zaszło właśnie i w danvm wypadku

Sprostowanie, które nic nie prostuje.
W nr. 111 „Gazety Robotniczej“ ukazał się ar- 

Iykn 1 pod tytułem „Jak pracodawcy wyzyskują ro
botników w szklarni w Orzeszu“. P. dyr. Nowa
kowski, zarządca i współwłaścjd: 1 szklarni, nad
syła nam hast. sprostowanie:

„1) Jest prawdą że hula zalegała z trzema 
wypłatami, których wypłacić nie mogła z winy 
poprzednich kierowników, co zostało p. Rubinowi 
na piśmie udowodnione;

2) natomiast nieprawdą jest, że w dniu, gdy 
wyszedł wspomniany artykuł, robotnicy ótr..j mali 
tylko zaliczki po 5 i 10 złotych, bo ot yrm d na 
zaległe trzy wypłaty dwie pełne i zaliczkę na trze
cią;

3) jest nieprawdą, jakoby chociaż jeden robot
nik spadł z pieca, natomiast prawdą jest że i 
przy na,norm. lniejszun mr y,. ariiu s klarz przery- 
wa pracę przy piecu, aby się ochłodzić, co w 
wspomnianym wypadku miało miejsce;

4) jest nieprawdą, aby jaiqkolwjek robotnik 
targnął się na swoje życie i inni go od tego po
wstrzymali, natomiast prawdą jest, że jeden z 
młodszych robotników zabrał innemu robotnikowi 
zarobek, i pieniądze te dla siebie zużył, a gdy 
miał je oddać i od upstrzą hutniczego nie mógł 
uzyskać nadzwyczajnej zaliczki, oświadczył że 
rzuci się pod koła pocjągu;

5) nieprawdą jest, jakoby wysyłano codziennie 
jeden wagon towaru i jakoby zarząd huty lub jej 
właściciele pieniądze „garnęli“ do kieszeni, n-e 
wypłacając robotników,

natomiast prawdą jest, że poprzedni pracownicy 
na odpowiednich stanowiskach w hucie nje prowa
dzili ją z tą nkura(nośqą i uczciwością, jak to 
należało, co spowodowało, że obecny Zarząd 
znajduje się w pewnych trudnościach finansowych.

2 poważanjem 
śląska Fabryka Szkła 
Spółka z ogr. por.

Pan dyr. Nowakowski w swem sprostowaniu 
potwierdza fakt, że hula zalegała z trzema wy
płatami zarobków dla robotników. A my stwier
dzamy, że zaległe wypłaty otrzymali robotnicy do
piero po interwencji rady zakładowej i sekreta
rza związkowego, Iow. Rubina. Zaprzecza dalej 
P- dyr., jakoby jeden robotnik miał spaść z pieca» 
a twierdzi, że robotnik ten przerwał tylko pracę 
ażeby się ochłodzić. Robotnicy, naoczni świadko
wie mówią jednak coś innego, mianowicie, że wspo
mniał; robotnik „przerwał“ pracować, bo spadł 
z pieca, omdlawszy z wycieńczenia sił z powodu 
ciężkiej pracy i marnych zarobków. Również praw
dą jest, że pewien młody robotnik targnął się na 
swoje życie, co tak samo mogą potwierdzić 
starsi robotnicy, nie wchodząc w to, czy robotnik 
ten zabrał swemu Koledze pieniądze. Prawdą też 
jest, że nędza i bieda wśród Klasy pracującej spo
wodowana bezlitosnym wyzyskiem kapitalistycznym, 
jest ojcem przestępstw. Wreszcie prawdą "j:st, że 
fabryka ma dosyć zamówień i chociaż ni? zawsze 
codziennie, to jednakowoż najmniej co drugi 
dzień produkty się wysyła. W końcu zaznać:amy, 
że robotnicy nie mogą doznawać krzywdy za to, że 
pracownicy na odpowiednich stanowiskach nie speł
niają swych obowiązków należ ycje. DajcR pano
wie sprawiedliwą zapłatę za trudy pracownikom 
i robotnikom, a nje będziecie si musieli pocić nad 
sprostowaniami. Mamy nadzie i że nowe kie
rownictwo pokieruje gospodarkę w hucie k|u za
dowoleniu wszystkich pracujących. Robotnicy zaś 
powinni nje zapominać o swej organizacji, za po
mocą której mogą osiągnąć polepszenie; tamtejszych 
stosunków.

*
Na co sobie pozwala p. Fr. przy wypłacie 

zarobków robotnikom.
W nr. 111 pisaliśmy o stosunkach w farbyce 

szkła w Orzeszu, gdzie robotnicy od dłuższego 
czasu nie otrzymali swego zarobku. Nareszcie po 
interwencji Rady żaki. i sekr. związkowego Ru
bina został p. Fr. wysłany z pieniędzmi do fa
bryki. Dnia 15. bin. wypłacał ów pan zarobki, 
lecz w jaki sposób, „to niech qę koń kopnie“. Na
stępnego dnia,t . j. 15. bm. przyjeżdża sekr. związ
kowy to w. Rubin, aby się przekonać, czy spra
wiedliwości stało Aę zadość. Nie spodziewał się 
jednak tego, że p. Fr. wyzywa robotników od 
„dup: rsteinćw“ M N;e koniec na tern. Skoro 
się ten pan zjawił w fabryce, żąda, ażeby natych
miast do niego galopował wydział robotniczy we
dług osławionego pruskiego „drillu“, gdyż jak 
oświadcza, ma on być porucznikiem wojsk 
polskich, — P. Fr. powinien jo jedno wie
dzieć, że robotnik, który czekja na ciężko zapra
cowany grosz od trzech tygodni, nie zasłużył na 
wyzwiska i eksecierkę wojskową. P. Fr. jako 
i Urzędnik, powinjen wiedzieć, jak się z robotni
kiem obchodzić i świecić dobrym przykładem jako 
inteligent, zan, achając ordynarnych wyzwisk. Za 
skutki, które ewentualnie z owego postępowania 
by wynikły, zorganizowany roboto ,;k nje bierze od
powie lności w tych ciężkich warunkach, jakich 
rob o i Li?/ doznawali w szklarni, gdzie panowała 
bieda i nędza.

Spodziewamy się, że z tej notatki wyciągnie 
p. Fr. dla siebie nauczkę i „Gazeta Robotn,cza“ 
nie będzje s;ę musiała więcej nim zajmować.

Kronika,
TEATR l-’üLSK! W KATOWICACH.

Środa — „Hrabina Mariet Kalmana w wyko
naniu zespołu operetkowego. Reżyser E Minowiez. 
Tańce i ewolucje układu baletmistrza E, Wojnara. 
Początek godz. 7 m. 30 wieczorem.

Czwartek po południu — po cenach do po
łowy zniżonych na żądanie publiczności „Doiły" po 
raz ostatni w tym sezonie. Początek godz. 3-cja po 
połuciuiu.

Czwartek wieczorem — „Fra$quita“ Lehara 
na żądanie publiczności po cenach o 30 proc. zniżo
nych. Abonament ważny bez 1 -rocentu. Pocz .tek
0 godz. 7 m. 30 wieczorem.

Piątek — przedstawienie teatru niemieckiego

Komunikat Urzędu Wskazywania mieszkań.
Katowice. Nin je, sz cm oznajmia się, że

Komisja Mieszkańjowa na posiedzen.u sweim w 
dniu 24. kwietnia hr. powAęła następującą uchwa
lę:

1) że nikomu nie wolno się wprowadzić do 
mieszkania, o jb ni:: przedłoży właścicielowi ka
mienicy urzędowego zezwolenia (przydziału Urzę
du Wskazywania Mieszkań);

2) że stary lokator niema prawa kluczy od 
mieszkania dawać nowemu lokatorowi, lecz od
dać je winien gospodarzowi;

3) że nowy lokator musi przedłożyć kartę 
meldunkową Policji o swem zameldowaniu.

x Urząd Wskazywania Mieszkań. .
l(U|OW',ce* (Przyaresztowanie dwóch kieszon

kowców.) Dnia 18 bm. przyareszl. Pin kusa Mi 
z Warszawy i Kunia E. z Miechowa na gorącym 
uczynku kradzieży kieszonkowej, których odsta
wiono do więzjenia sądowego.

— (Kradzież w Konsulacie ii[em.) W dniu 
18-go bm. o godz. 14—-15 włamali się dotych
czas nieznani sprawcy do biura Konsulatu ujem. 
w Katowicach, skąd skradli kasetkę z zawartością, 
100 złotych i p pa rat fotograficzny. Ogólna szko
da wynosi 350 złotych. Za sprawcami wdrożono 
energiczne śledztwo.

— (Zaginięcie dziewczynki.) Dnia 17. bm. od
daliła się z domu swych rodziców zam. w Ligocie 
przy ul. Szkolnej nr. 16, córka ich, lat 10, imieniem* 
Aniela Borcnz i dotychczas nje powróciła do domin. 
Dziewczynka była ubrana w sukienkę czerwoną, 
fartuszek biały, blondynka. O ile wywiady prze
prowadzone wskazują, to dziewczynka udała si* 
po wyjściu z domu w stronę Katowic. Osoby* 
któreby znały jej pobyt, uprasza się zgłosić do Ol. 
Komendy P. W. SI., Wydział IV.

Król. Hula. (W sprawie szczepienia ospy.) 
Na wyznaczone tormina szczepienia przeciwko os phi 
nie została wielka 1-czba dzieci, mających się po
dać pierwszemu szczepieniu, przez rodziców wzgL, 
opiekunów, dostawiona. Aby każdemu dać mo
żność to uczynić, ustanawia się niiiejszem pono
wnie jednodniowy termin na szczepienie przeciwko! 
ospie i to: dn,.a 25. maja br. o godz. 1-ej i pól
po poł. dla wszystkich dzieci, zamieszkałych Wl 
północnej części miasta Król. Huty w hotelu doi 
„Król. Huty“. Dnia 26. maja br. dla wszysfMdf 
dzieci, zamieszkałych w południowej części mia
sta Król. Huty o godz. 1,30 po poł. w „Dom* 
Polskim“ przy ul. Wolności. Oględziny następne 
odbędą się w każdym wypadku tydzień później wi 
tym samym czasie i na ternie miejscu. Rodziod
1 opiekuny, którzy mimo bez uzasadnić *
nego powodu dzieci do szczepienia jak i na oglę
dziny nie dostawią, karani będą w drodize admi
nistracyjnej grzywną do 200 złotych tub aresztem® 
do 14 dni. (e) \

— (Karty cytkulacyjne.) Dyrekcja (oolicji wi
Król. Hucie podaje do publicznej wiadomości, it 
począwszy od dnia 15. maja br. tak przyjmowa
nie wniosków, jak i wydawanie kart cyr kułacy}* 
nych odbywać się będzje tylko raz w tygodniu 
a to: w każdą środę od godz. O-ej do godz. 13-ejl

— (Uzupełnienie Rady miejskiej.) Z powodu 
śmierci utraciła niemiecko-katolicka parta ludowi! 
dwóch członków Rady miejskiej, i to Alberta Ku
charza i Konstantyna Szczepańskiego. Na icM 
miejsce wybrano kowala Józefa Franka i maszyniH 
8<ę T/imeltna Lorenza. Również w niemieckiej par* 
tji narodowej zostały dwa miejsca opróżnione z 
powodu ustąpienia Juljusza W;I{usza i Karola Kuba
sa. Na miejsce występujących wybrano Wilhelma, 
Wielikę i Joannę Ukatz. Wielika się jednako
woż już wyprowadził, wobec czego wejdzie w 
skład rady miejskiej tytkp Joanna Ukatz. (e.)[

— (Epidemja.) Ubiegłej boty podczas na
uki zemdlało w miejskjem że gimnazjum sze
reg dziewcząt, t powodu czeg naukę przerwano. 
Podobne wypadki zauważyć si dały również wi 
szkole ludowej. Dalsze wypadki zemdlenia poj- 
wtórzyły się w poniedziałek, wobec czego przy
puszczać należy, że powodem tego będzie złe od
żywienie dzieci. (e)
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Rytmiki (Pożar wskutek wadliwego komina*) 
Dnia 17. bm. o godz. 10-ej powstał pożar w za* 
budowaniu Chojki JuLusza w Pszczynie. Pożar 
zniszczył całe zabudowania. Prowadzone docho
dzenia w tym kierunku wykazały, że pożar powstał 
wskutek defektu komina. Szkoda, wyrządzona 
przez pożar, wynosi 7000 złotych.

Lubliniec. (Pożar lasu.) W dniu 16. bm. po
wstał pżar w gaju przy torze kolej. Herby Śląskie 
—Lisów, własnością ks. Hohenlohego. Pożar zni
szczył 1600 m kwadr, młodego lasu. Pożar po
wstał wskutek wypadnięcia iskry z przejeżdżają
cego pociągu. Szkoda narazić n;eobUc?.ona.

BieLkio* (Pożar w fabryce Ca era w Bielsku.) 
Dnia 17. bm. powstał pożar w magazynie fabryki 
Oajera w Bielsku. Zaalarmowana straż pożąrną 
ogień w kilku minut ugasiła. Przyczyną pożaru 
było samozapalenie się naoliwionej wełny. Szkoda 
nieznaczna.
Z WSZYSTKICH STRON.

Warszawa. (Międzynarodowy Kongres rolniczy) 
Międzynarodowy Kongres rolniczy odbędzie si1 w 
roku bieżącym w Warszawie. Dwadzieścia dwa 
piajsfttwa lub narody zapowiedziały swój udział w 
kongresie, dostarczając mu referentów, poza s.ere- 
giem przedstawicieli innych państw. Będą one 
reprezentowane przez 200 250 delegatów organi
zacji rolniczych, bądź leż rządów. Z ogólnej liczby 
liczby około 150 zapowiedzianych referatów około 
100 stanowią referaty delegatów zagraniem' ch.

Z refem!ów zagranicznych na?wi°cci zapowie
dzieli Cześ; (22\ po Czechach idzie Franc;a,'której 
relegaq zameldowali 10 referatów, Liczba refe
ratów z Belgii 12, z Danji i Włoch po 11, z. Ho
landii 7, z AngBi 5, Szwajcaria i Jugoslawe no 
4, Amervka 3. Węgry i Luxemburg po 2 a ,-nne 
kraje po 1. jak Rumunia, Austria, Hiszpan!a Por
tugal] a, Szwecja, Finlandja, Rosja, Szkoc a oraz Ka
nada.

Inne kraie zapowiedziały przybycie swych 
przedstawicieli bez referatów, a wśród njch Ja-
ponK
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Towarzysz® Metalowcy!
Dnja 24. maja br. o godz. 10-ej rano w biu

rze Sekretarjatu Okręgowego w Katowicach, uł. 
Marjadta 3, i., odbędzie się

konferencja Okręgowa
na którą zapraszamy wszystkie Zarządy Oddzia 
łów (filji), a także i Radców zakładowych na
leżących do Z w. Rob. Przcm. Metalowego w Pol
sce (C.Z.Z.P.)

Porządek dzieny:
1) Zagajenie i wybór prezydjum;
2) Zamachy reakcji i kapitału na zdobycze 

socjalne;
3) Stanowisko organizacji i Rad Zakł.;
4) Dyskusja;
5) Wolne wnioski.
Referencji: To w. Topólek, centralny sekretarz

tow. Rybicki i Iow. Piontek.
Uwaga: Na konferencję powinni przybyć 

wszyscy radcy zakładowi Z w. Rob. Przcm Meta
lowego w Polsce, oraz wszystkie Zarządy oddzia
łowe (filijne).

Ze względu na ważność spraw, upraszamy o 
bezwzględne i punktualne przybycie.

Za Sekretariat Okręgowy 
Związku Rob. Przcm. Metalowego w Polsce 

W.,-Piontek. Si. Rybiekp

Kalendarzyk zebrań
Zebrania PPS. w niedzielę, dnia 24 maja b. r.
Kończyce. Wiec PPS. o godz. 4-tej po południu 

u p. Widawskiego. Referenci tlow.: Wittek i 
Majer. Po wiecu założenie tow. mlodz. robotn. 
„Siła".

Nowa-Wieś. Zebranie tow. PPS. i |ow kobiet P. 
P.S o godzinie 10-tej przed południem u p. 
Góreckiego. — Ref. tow. poseł RumpfeV.

Zebrania CZZP. w niedzielę, dnia 24 maja br. 
Wirek o godz. 3-ej u p. Sprungowcj. Ref. tow. 

Chrószcz.
Bielszowice-Piiiaki o godz. 2-ej u p. Poloka. Ref. 

tow. poseł Borys.
Kończyce o godz. 4-ej u p. Widucha, wiec rob. 

C.Z.G. i P.P.S. Po wiecu założenie „Siły" — 
Ref. tow. Majer.

______________________  AT. UJ,
I Szarlej o godz. 3-ej * pół u p. Bryle. Ref. £0w 
, Rubin.
\ Łagiewnik; o godz. 10-ej u p. Marce,go. Ref. tow 
l Rubin.
I Nowy Bytom o godz. 1 O-ej u p. Uszczyka prac 
I' umysł Ref. tow. Chrószcz. 
r Orzesze o godz. 3-ej u p. Grzegorczyka.
* tow. poseł Adamek.
i Stare Dębien sko o godz. 3-ej u p. S/efczyka, Rej
* Iow. Danek
4 ' ...... . — 1 .
Ś Bacsmość „Strzelec”, obirófl «ór a ilaste.
|r ćwiczenia nocne Związku Str/< leciwego* 
i odbędą się w sobotę, dnia 23. ma a Zbiórka Od 
| działów Nik.-szowicc, Olszowi, c, Zawód ie, Buro 

wiec, Roździeń-Szop eriice. L gola Żalę e, Hula 
Jerzy, Michałkowicc, w Katowicach na placu 

:i Andrzeja przy ul. Andrzeja, a wieczorem o godz. 
;; S-ej zbiórka oddziałów Józefowie. Nowa W;eś No

wy Bytom, Kochłowice, Ruda, W. Hajduki, Swię- 
' tochłowice, tąpmy Chropaczów, — w Król. Hucie 
, w parku Redena o godz. 8-ej wieczorem.
, Punktualne przybycie oddziałów jest obo . 

wiązkicm,
Kurs instruktorski: Zbiórlda w Kato

wicach w Parku Kościuszki rano o godz. 8-ej. W 
Wielkich Hajdukach przy koszarach rano o godz. 

i 8-ej.
Konfere nci a referentów kult.-ośw. i se- 

;• kretarzy Obwodu Swiętochłowick cgo: W ni d/}e.
■ lę, dnia 24. lun. odbędzie s;ę Konferencja referen- 

' to w Kult.-oś wiat. i sekretarzy Obwodu Święto. 
chłowjckiega w Świętochłowicach, u p. Fojcika ra
no o godz. 10-ej.

Zebranie Zarządu Okr. Zw Strzeleckie
go odbędzie się w piątek, dnia 22 bm. po pot. 
o godz. 6 ej w sekr. Okr. Zw Strzel w Katowicach 
przy ul Mielęckiego. Zarząd Okr Zw, Slrz.

Zebranie „Sił?“
Nowa-Wieś. — W czwartek, dnia 21. maja o 

godzinie 3. po połudn. u p. Góreckiego. Uprasza 
się o liczne przybycie wszystkich członków. - 

Referent tow. Majer.

Za dział polityczny i felieton odpowiada Henryk Sławik, Katowic* 
Za korespond. i dział potocznv odpow, B. Nowak, M. Dąbrówka 
Drukiem i nakładem Józef Biniszkiewicz i Ska. w Katowicac

Mewość?
ca. 80 procent FOX.WIÓRKI MYDLANE

jest wytworem specjalnem dla wszelkich delikatnych i wrażliwych tkanin.

D. Czwiklifzer Fabryka mydła Katowice
ca. 80 procent

famie 
dobrze

kupuje się

Üpe'üSZß S lii!
męskie i dla dzieci

Cza o ki . zkoifi!
Kapelusze 

do komunji świętej

Ozaphl dis sflüBl» 
iflMPa, iasHW
w wielkim wyborz6
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Inspektorat Poczt I Telegrafów w Katowicach
rozpisuje niniejszem rozprawę ofertową na wykonanie

siedmiu tysięcy egzemplarzy spisu abanen- 
tów telefonicznych górnośląskiego okręgu
wedle warunków specjalną umową objąć się mających. m<>

Bliższych wyjaśnień zasięgać można w Wydziale Technicznym 
Inspektoratu Poczt i Telegrafów w Katowicach ulica Słowackiego nr. li. 
I. piętro pokój nr. 9 w godzinach od 12 do 13.

Oferty z dołączeniem próbek papieru drukarskiego i papieru karto
nowego na okładki przy podaniu, osobno kosztów papieru a osobno 
kosztów robocizny należy nadesłać w kopertach zamkniętych i zalakowa
nych z napisem: Oferta na dostawę „spisu abonentów telefonicznych do
L Dz. III /18200/ 25 pod adresem Wydziału Technicznego Inspektoratu 
Poczt i Telegrafów w nieprzekraczalnym terminie do dnia 23 maja 1925 
godz. 12 w południe.

Inspektorat Poczt i Telegrafów zastrzega sobie wybór firmy dru
karskiej bez względu na cenę i warunki wykonania.

Za Kierownika Inspektoratu.
Naczelnik Wydziału

Przy

wszelkich

zakupnach

prosimy

uwzględnić

/ BttMa; wM*'
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W Załtęzkiej Hałdzie
W najzdrowszym i najwyższym położe
niu w powiecie katowickiem 10 minut 
od Lodowni BUGLA(Buglas-Eiswerke) 
poleca się dla towarzystw-wycieczkow- 
c<5w, równocześnie podaje się do wia
domości, że w czwartek, dnia 21. bm.

odbędzie się 639

lllielhi fioncepf ogpoüQuiii
wykonany przez znakomitą orkiestrę 

kopalni „KLEOFAS" pod batutą 
kapelmistrza Wych ary.

iinl Mmii
* Załęzka
\ Hałda

. 5 #* ## ^ V- - - ■

AFISZE
wykonuje

ssybko 1 gustownie
tanie

lilii,iilll I
GAZETY ROBOTNICZEJ

KATOWICE, ul. TEATRALNA 12 Tel. 1150

jrfapowe
1 ślubne 5

brączl
Modne kolczyki, torebki ręczne, papieroś
nice, szpilki do krawatów złote,1 srebrne 
i double, zegarki na rękę, męskie zegarki, 

dewizki,
Największy wybór! Zniżone ceny!

F. Janotta
Katowice

ul. 3-go Maja 13

ogłaszają

cych

w Gazecie 

Robotniczej

i

KafowSce 
ulica 3-go Maja

E


